
Z  KR ULO W A  D N IA  17. K W IE T N IA  r8u  Roku W  N IE D Z IE L Ą .

S  Wat stawy d. 9 Zwittnio,
Raga Naywyzjza temctasowa Xłffljva 

Wutftawrkiigr).
W idząc, ze w olny handel Sola regU- 

lowrinem n  Października r. z. 1313 na 
m Uysct Ł,vo0poliam do Kieftwar

w-prowauzony, z przj;- 
e ty ' /  u eJudiU u Lttpiiaiow przez zabiegi 
m ożniejszych spekulantów, nie mógł skuf 
Itbwai ty le , aby mieszkańcy krain osią­
gnęli z niego te korzyści , iakicłi koniecz 
aie spodziewać się n ależało;a  rniatto tych, 
ttiedodatek Soli i- wygórowana’ iey cena 
naAapłffy , zabiegając tym niedogudnoficiotn 
potiaoow.ro przedsięw ziąć śro d l. w tey 
mierze zaradzaiące, a konieczną’ potrzebą 
zmiany planu regulaminu wolnego b indlu 
Sbfą d. 11 Października- r. z. z813 Wsku 
zu ąre , i w skutku tego' zadz.erźawic 3/4 
części Soli na roczną konsumpcją dla De* 
partamentu K rakow skiego, Radomskiego 
Siedleckiego, Lubelskiego i Warseawskie*’ 
go potrzebney, i na ten przedmiot kon­
trakt pod dniem 1 Kwietnia r b. Staro- a- 
konaemu Berkowi Szmul &  Gomp: w y ­
d a ła , zotławiaiąc razem wolny han lei 
Soli tym spekulantom, którzy by z  tego

k o rz y  Rac eh yieli • nim Zaś tio w y  teb pTatt 
W c a łe y  sw e /  ob szern osci do W itd o iP o ic i 

p o w s z e c h n e j p o a a n y  b ę d z ie , tym czasem  
g łó w n ie js z e  za s a d y  now ego tego plantt •* 
g ła s z a ią  się.

a) Antrcprcurr  o b o w ią z a n y  3 j'Ą części  
S o l i  J o  każdego z w y m ie c io n y c h  w y z « /  
D epartam en tów  w  p r o p o r c j i  roczney ko n ­
s u m p c j i  w y r a c h o w a n e j  w prowadził  i ta ­
k o w ą  p o  cenie um ow ioney' cetnar ieden 

p rze d a w a ć  p u b l ic z n o jc i , ia k o  to :
W  D epartam en cie  R ia k u w s k im  w m a ­

g az yn ie  K r a k ó w  po złot.  24 gr 15.
—  R ad o m sk im  —  T u rsk o  zł. 23 gr. 22 1/2
—  —  —  Z a w ic h o ft  zł. 23 gr. 22 ifu.
W  D ep. L u b e 1. . -  K rze s zó w  zł. 26 gf.22 1/2.

—  —  —  Shrzybiszyri — a6 g. 22 1/2.

—■* —  —  K a m ień  —  —  26 g. 22 1J2.
—  —  —  P u ł a w y  26 g. 22 1/2.
—  Siedleckim  —- M o d z y n  —  26 g. 22 1/2-
—  —  —  U  ło o a w a  •—  26 g. 22 1/2

—  —  —  Krzemień —  26 g 23 1 /*•
—  W a rs za w s k im  Solec  —  26 g. £2 1/2-'
—  —  —  G ó r a  —  —  2 6 g. 22 i/n.

—  —* —  K a m io n  —  26 g. 221/2.
—  — 1 —  D o i- r z y k o w —  26 g. sa  ifs .

b)  W sz y fłk in is p e k u la n to m  w o ln o  ieft
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S ol do kraiu w p r o w a d z a ć  za  paszportam i 
M inifleryalnem i d e  D epartam en tów  zadzier- 
z a w io n y c h  za o p ła tą  na granicy p o z łot .  7 
gr. 10 ,  a to od d aty  ninieyszego kontraktu.

c)  K ie  wolno będzie spekulant' m Sol 
s p ro w a d z a ją cy m  na w o ln y  h an d el,  gdzie- 
indziey  sk ładać  iak ty lk o  w obrębach tyc h  
m i t y s c ,  gdzie m ag a zy n y  antrc pren<=iskie 
tą  ro z ło żo n e ,  iak  się w y z e y  o tern powie­
d z ia ło .

d) R em isp assy  na w prow adzenie Soli 
od podpisania kontrastu nikomu w y d a w a ­
ne nie b ę d ą ,  a ci spokulanci , którzy  iu i  
cn e  przed podpisaniem koutraktu u z y s k a ­
l i ,  i tey dorad do m ieysć  przeznaczonych 
nie d o p r o w a d z i l i  1 me opta<-ih, i tak o w ą 
dopiero po odebraniu tego obw ieszczeń a  

od etnara po zł.  7 gr. i e  do Skarbu z a p ł a ­
c ić  są obow iązani.

e) W s z y s c y  sp e k u la n c i , k tó rzy  z mo- 

^y w olnego  handlu So lą  regulaminem 11 
Październ ika  r. z. ogłoszonego Sól do kra 
iu w p ro w a d z < li ,  i ttiy dotąd nie sprzedali, 
resztuiace z a p a s y  sw e y  Soli w  obrębach 

ipiaft lub w s io w ,  gdzie m a g a z y n y  antre- 
prenerskie s ą ,  pod karą konfiskaty n ayda- 

ley  do 15 M aia  i 8>4  r. u lo k o w a ć  powipni, 
i tam >ą ty lk o  sp rzedaw ać mocni będą.

f )  Po i^tym  M aia  r. b. z z a p a s o w d a -  
w n e y  Soli dotąd p o siad an ych  przez p r y ­

w a tn y ch  , m oże na potrzeby ppzoflawić:
D  iedzic w ła c i ic ie l  włości 1 etnarow 10.
P leban , A renoarz propinacy i —
V ’ ło ś - ia n in ,  mieszczanin —  —  1.
S z y n k a rz  k o n re ss y o n o w an y  —  10

G d y b y  kto n a d u ż y w a ł  tych  w zględ ów  

R z ą d u ,  i S ó l  spekulancką na u*-Lodzenie 
R ządu p r z e c h o w y w a ł , pom im o konfiskaty 
S o l i , karze  zł. 60 od każdego cetoara  p o d ­

padnie.

g)  P o  dniu i ^ t y »  M a ia  r .b .  nie w o l­
no nikomu Soli  w m i e y i c a c h  niep o-w oln - 

n y c h  b e c z k a m i , k r u c h a m i,  b a łw a n a m i,  w  
w o ra c h  i in n ych  n a cz yn iac h  s p rz e d a w a ć ,  
lub s k ła d y  w m ic y s c a r h  z a k a z a n y c h  pod 
koofiskatą u tr z y m y w a ć .

h) Kontrakt względem w y m ie n io n y c h
w y ż e y  D epartam en tów  na lat d w a  po so­

b ie  idące od 1 C z e rw c a  r. b. za c z y n a ią c  się 
z a w a r ty  zofłał.

i )  Lubo kantrakt antrenrenera o j  1 
C z e rw c a  p oczyn a s i ę , z tem w szyfik iem  
dla dogodzenia Pub’ ic z n o ś c i , iak ty lk o  
Sól Antreprenerska w m agazyn ie  z n a j d o ­
w a ć  się b ę d z ie ,  tedy  przed rozpoczęciem  
kontraktów  ceną um ówioną sp rzed a w a ć  
będzie.

Jak z ie d n e y  firony przedsięw*:ęcie to 
zapew nia  m ieszk ań có w , i i  niedofiatek Soli 

d o ś w a d c z a n y m  nie b ę d z ie ,  i cena ie y  d o  
dawi«ey monopoliczney zbliżona , a podno­
szoną b y d ź  n iem oeąca ,  i rozłożenie po 
m agazyn ach  Soli w iększą  zrobi konsumen­
tom dogodność, tak z drugi^y firony w o l ­
ny hapdel pozoH aw iou y  w p ły w  mieć m o­
że p e w n r  na zbiianie ceny p o fia n p w io n ty  
do n;ższrgo flopnia w miarę okoliczności 

n a b y w a n ia  taniey z a g . a m c ą  soli.
O dm ian a ta zrobiona ieft ty lk o  w z g lę ­

dem D epartam entów w r i e y  w ym ien io n ych , 
iako  iuż zadzierża  w i o n v c h , co się za ś  
tycze  D epartam en tów  K a lis k ie g o ,  P ozn ań ­
sk iego, B ydgoskiego  Ł om żyń sk  rego i P ło c ­

kiego jako  n ie z a d z ie rz a w io t iv c h ; ieszcze  

Regularpin z d. 11 P a ź d z :ernika r .z  w y d a ­
n y ,  zupełnie co do w prow adzenia  Soli  1 

pobierania od niey o p ła ty  nadal u trz ym u ­
je sj». —  D an  w W a r s z a w ie  dnia 2 K w ie ­
tnia 1814 r.

X ze  LubecH.
Bieńkowski.
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S. Wiednia d. *  Xwierni* ”  D onoszą p u b lic .oo S ci ,  iz A  \ło  ii,

U ootesunta od teatru woyny.
N a  granicach i w  Niderlandach cią­

g n ie  się ż y w o  Uid*a w o yn a .
B o m b ard ow an ie  tw ierd zy  Bergen • op- 

zora roz p oc zę ło  się d 17 M arca .  O b le­
g a ją ce  w oysko znacznie zm ocnione zol.a  
ło  , oScda zaś ciągle w a row n ie  rozszerza .

Saski P ułkow n ik  G icm ar z z ło ż o n y m  
z  d w óch szw ad ro n ó w  huzarów i u ła n ów  
S askich  i 500 k o z a k o w  korpusem pod­
szed ł  d. 11 M a rc a  Warowne miafto St. 
O jc d t in  i o p a n o w a ł  Z n a la z ł  tam 100 
d z i a ł ,  na kanale  4 okręty  w y ła d o w a n e  
w itro lem  i H iszpańskim  o ło w ie m , skład  
t y  tu o u 120 cetnarow w y n o s z ą c y  i lazaret 
Z 200 choremi. N atrafił  tam  także wiele 
A ngielskich  je ń c ó w ,  których  uw olnił  i*do 
£ ru x e l l i  o d e s ła ł ,  gdzie d. 22 M arca  p rz y ­
b y ł  j. .

Jenerał porucznik B aron Thielem ann, 
k t ó r y  d a ł  w  o k o licy  T o u rn a y  dla zasło- 
nienia zachod niey  F la n d ry i  przeciw w y ­
cieczkom nieprzyjacielskiego Jenerała Mai- 
■on z  L i l l , r o z k a z a ł  Saskiemu pospolite­
m u ruszeniu pod Xciem  Schonburg d 21 

M a r c a  p rre d si-w ziąść  rozpoznał .e prze­
ciw nieprzyjacielskiem u f ta n c w is k u ,  które 
a ż  do Li 11 iego d raże  odparło. G d y  w 
krotce z m o c u iw s z y  się n ie p rz y ia c ie l , ude­
r z y ł  na ten o d d z ia ł ,  k tóry  temże pospoli- 
tern ruszeniem i p ó ł  szwadronem  h u zarów  
ieszcze zm ocniony z o d a ł ,  nie ty lk o  prze­
ciw przem agaiącey sile u trz y m a ł  się w  zu ­
p e łn y m  s z y k u ,  a le  nadto n iep rzyjaciel­
sk ie  n atarcia  odparł.

Jenerał  Bordel l  rozpoc zą ł  tak p o m y ­
ślnie oblężenie miafta Maube ug e ,  i i  wszy-  
fikie zewnętrzne w ar ow ni e  opanował .

D . 28 M arca  w y s z ło  w BruxeUi nu- 
flępuiące o z e a y m ie n ic :

nieprzyiacielow i osadzić na n ow o G a n d a ­
wę. W a le c z n y  P u łk o w n ik  B y g a fo w  da- 
nął przeciw niemu w Aioft  ( n a  d ro d z e io d  
B r d i e l l i . ) fa idę p rzec iw  niemu z zn acz­
ną siłą. pod  A n tw crp iią  z o d a ł  w fejr 
ch w .l i  odparty . W szędzie  itlt  śc igany;.
Eruxella  eie ma się niczego obaw iać .  W  
Bruxell i  d. 27 .M a rc a  1814.

D o w o d ca  m iad a
Hrabia Lotam .

W  g łó w n e y  kw aterze  ttoiącego przed 
Hamburgiem dow odcy  rroyska P o ls k ie g o ,  
Jenerała Hrabiego B en oin gseu a , o g ło s z o ­
n y  zo lta ł  pod d. 21 M arca now y rapport,  
którego treść n a ltę p u ią ca :

Po tylu poniesionych klęskach  o a w y ­
spie W ilhelm sburg zdaie  się M a r s z a łe k  
JJavouh; niechcieć iey w ięcey  przeciw nam 
bron ić, g d y ż  ty ik o  m iędzy H amburgiem i 
H aarburgiem  utrzym uie sw oie  c z a t y ,  k tó ­

re bardzo  rozsądnie są obw arow an e 1 A so­
bą połączone.

N ieprzełam ane z a w a d y  p rzym uszaią  
ciągle obięzeń cow  sio przestania na m a ­
ły c h  k o rz yśc ia ch  przeciw  n iep rz yia c ie lo ­
w i ,  i Jen. Hrabia Benningsen nakazuie o- 
ne p rzy n a y m n iey  tak -d a le k o  posuw ać, ile  
ty lk o  m oraln a  przew aga  naszego w o y s k a  
przecier korzyfiuem u położeniu n iep izy ia -  
ciela  d o z w a la .  W  tym  Celu przedsiębrane 
b y  w a ią  co d zien n ie , Z w łasze z a pod czas  
n o c y ,  w k ilk a  set orh otn ikow  n a p a d y ,  
iuz na w y s p ę  'W ilhelm sburg, i u ż  na inne 
daleko  posunięte n iep rzyjacielskie  p la c ó w ­
k i , które żołnierze nasi m aią sooir za  r o z ­
r y w k ę ,  oblężn ych  zaś nurza i d ucha w  
nich o s ła b ia ią ,  z a d aią c  im ultawiczne k lę ­
ski. ( T u  wym ienione są niektóre k o rz y ­
ści w s z c z ę ś l iw y c h  ty c h  n a p a d ach . )  W o d z  
baczeloy  p o c z y n ił  n a y d o g o d m e /s ie  rozpo-

) 2(



ajządzenin przeciw w y o ie tz k o m  zfcam bur- 
±;a. Jen erałow ie j ar a j  Cze plic i Chepe- 
lew  d ow od zą  w szyftkieaii  p r z e c ię t n i  ftra 

a  Jenerałowie D o t to r f ,  1  outoy i 
M a r k ó w  w sp ieraią  ich sw oiesti  d y w iz y a *  
rni p iech oty. Przed H aarburgiem  fłoi An* 
g io lik i  Jenerał L y o n  z korpusem Rossya- 
o o w ,  Hano *eran o w  i  A uzeatow .

W u d z  n a cz e ln y  posrał znowu wiele 
j a z d y  nad Rei., i ty ik o  i*y  tyle  z a t r z y m a ł , 
i le  do s łu żb y  przed Hampurgiem i K aar-  
b irg ie m  potrzeba ; lecz zato  ściąga do sie- 
bie znaczne o d a z ia ły  piechoty, ispodzie- 

.wane w k r ó tc e  roztaienje ziemi w y c ią g a  
nowego gutLORu d zia łania  p rzeciw  warów* 

guoin H am b u rg? i H aarburga i do tego po­
czynion e iuż są potrzebne przygotoy/a- 
fiia.

Urzędowe doniesienia.
Z  Dtzonu U. 2 K i ntmia,

N. Cesarz A u ftrya ck l  ciągle ta  bawi. 
W  b r izd k p  J. C  Męi zn ayd u ią  s ę ,  oprocz 
dworu i  M in . i r a  z w ią z k ó w  zagranicznych, 
JJLfcia .Wctteruicha, Lord  C a f l le re a g h , Rr 

P ru ski K inclerz S a n u ,  Baron Hacdenberg 
j  c * | s  c ia ło  d yp lo m a tyc zn e

R tanow isko  w u y s k  w F ra n c y i  spo- 

d z ew ąć  się w krotce każe w a ż n y c h  w y -  
p o d k ó w  Połączon*; w o j s k a  f e ld m a r s z a ł ­

k a  X cia  Schw arzeoberga i F e ld m a rs z a łk a  
JJMichera ftoią na p r a w y m  brzegu M arn y  , 
t m iędzy .Se.ly/aną i M arną przed P a r y ­

żem Cesarz F ra n c u z ó w ,  którego ułnzo- 
n e  zapew ne z y o p a c z j  p lan y  z n is z c z y ł  X ż e  

Sphw arjBnberg przez ś m ia ły  s w o y  o b jp t ,  
przez k tóry  bez względu na s w o y  zw iązek 
z łą c z y ł  się z w o y s k ie m  północ nem , zn ay- 
/ o w a ł  się leszcze d. 31 M arca  . T royes ,  
S i ł ą , którą  o k o ło  siebie m ia ł  zgrom adzo­

n y  w y n o s iła  o k oto  g o ,o oo ludzi.

^ o rd  W^llin^tpo goitu^ nadesił/ttf

przez F r a n c y *  donie&iefi, p Spierać Rta 
szybko zaczepn e swoie d z ia ła n ia  po w z ię ­
ciu f io rd eau z.  W o y s k o  po łudniow e por^ 

ro z k a z a m i £ c i a  kl.:ssen - kitunourskiegp 
ściga n ie p rz y ia e ie la ,  k tó ry  uciek ł  na pra­
w y  brzeg Rodanu. oysko  to z łą c z y  

się za p ew n e w  krotce z w o j s k i e m  t y  £1- 
Lugiona.

M oca rftw a  sp rzym ierzo n e  po b itw ie  
pod L ip sk iem  i p o  p r z e jś c iu  za  Ren , za- 
i ę ł y  naftępuiące departam enta Fran cu zkje ,  
które  przed w p yn ą  n a iezaty  do tego K i a -

i u :
d ep a rt a m en t  u j ś c i a  tZ lb y; dep. u j ­

ścia Wese l i ;  dep jEmsy w y ż s z e y ;  dep,  
F m s y  ws chodniey  , dep. E m s y  z a c h o d n i e j  
dep. F r y z y i i d e p .  uyścia  Issel i ;  dep. Lip-  
py  ; d«p. Isseli  w y ż s z e y ;  dep. Z u y d e rs e e ;  
dep.  uyśc ia  .Renu; dep. R o e r y ;  dep. S k a l ­
d y ;  dep- L i s s y ; dep. d w u  N e tó w ;  dep. 
M o z y  n iż sz e j  ; dep.  D y l i ;  de" .  J e m a p p y ;  
dep, S a m b r y  i M o z y ;  dep. O u r t y ;  dep.  
Ferets ;  dep. S a m b r y ;  aep. Renu i M o z e l y  
dep, M ont  - T o n n e r ; dep. A r d e n o w ;  dep. 
A i s n y ; dep. M a r n y ; dep. M o z y ; dep. 
M e u r t y ; dep. niższego R e n u ;  i e p  w y ż ­
szego R e n u ; dep Y os ge s ;  dep. w y ż s z e y  
M a r o y  ; dep. A u b y ;  dep. Jonny ; dep. Se* 

k w ą n y  i M a r n y ;  dep. £ łot ego  brzegu; dep. 
w y ż s z e y  S a e n y ; dep. D o u b y ;  dep. g ó r y  
J u r a ;  dep. L a o u y  i L o a r y ; dep, A i n y ;  
dep. L o a r y  ; dep. R o d a m i ;  dep. Lemanu . 

dep. Monzblane;  dep J z e r y ;  dep. Simplo> 
nu ; dep. D o a r y ;  dep. G ir on dy ;  dep. Lan -  
d es ;  dep. n iższych P ire oe ow ;  dep. w y ż ­
szych  P i r e n e o w ;  dep. Gersy  ; dep. Rzym -  
sk i;  dep T r a s i m e n j  ; dep. O m b r o n y  ; dep,, 
śródziemnego m orz a;  dep,  A r n y ; dep.  

T a r y
F r a n c j a  m ia ła  w n a j w i ę k s z e j  sjrp* 

ie y  rpzciągtośęi 130 d e p a rta m e n tó w ; pa*
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y r y i t f  wy.ir.iemone fis!’ osadzon e ją  teras 
w o j s k a m i  zp rz y  mierzonemi , a zatem  b l i­
sko p o ło w a  tego wielkiego p ańltw a zn ay-  
duie się w  m o c y  sp rz y m ie r z o n y c h  M o- 
cartlw. P r z y d a w s z y  do tego zniszczenie 
przez  to osadzenie s i ł  F r a n c j i ,  a p o w ie k ,  
szam e się sp rzym ierzo n ych  przez odbiera­
ne codziennie p o s i łk i  z w ła s n y c h  k raio w , 
te d y  o k aże  się zn aczn a p rze w ag a  na B r o ­
nę M ocarftw  zp rzym ierzo n ych .

N a j w i ę k s z e  w o y s k o  F ra n c u s k ie ,  k i<5 
•re aa  iedotu. m ie js c u  zuayduie  się ze b ra­
n e ,  ieQ b .z w ą tp ie n ia  w o j s k o  M a rsz a lk a  
S o u lt a ,  które n a j w i ę c e j  l ic z y ć  m oże  z 
n o w o  za c ią in e m i 50,000 ludzi. W o y s k o ,  
które  lloi nap rzec iw ko  dwóch g łó w n y c h  
p o łą c z o n y c h  w o j s k ,  po p o n ie s io n e j  w  o 
ftatniey  b itw ie  B rac ie ,  n a y w ię c e y  40,000 
ludzi r a c h o w a ć  m ożna. C esarz Napoleon 
tna przy  to.bie z g w a r d ja m i  s w o ie m in a y -  
w i ę c e j  50,000 ludzi. P o łą czo n e  w o y s k o  
S'.:dieta i Augt^-eau w yn osi  25 do 30,000 
lud zi

P o m ię d z y  w szyftk jem i U m i w o ysk a-  
n i  nie m ożna z a le d w o  trzecią część flarę- 

g o  żołnierza  r a c h o w a ć , gdy  przeciw nie 
w o y s k a  pod F e ld m a rs z a łk a m i S ch w arzem  
fcergiem i B it ic h ere m , nie rachu iąc  oblega- 

ią c y c h  korpusow , w y n o s z ą  n a j m o w y  200, 
0 0 0 , w o y s k o  p o łu d n iow e przeszło  £0,000, 

a  w o y s k o  W ellin gton a przeszło po,ooolu- 
cLzL D o  t y c h  liczb nie w c h o d z ą  ani kor- 
gius K r ó le w ic z a  S z w e d zk ie g o ,  ani posiłko­
w y  D u ń .k i ,  ani A n gie lsk ie  i na żo łd z ie  
An gie lsk im  będące w o y s k a  w H o l la n d y i , 

a n i  n ow o utw orzon e Hollenderskie w o j ­
s k o ,  które zn o w u  razem  przeszło 100,000 
Judzi w y n o s z ą  N ie  w c h o d z ą  niem niey 

id ą ce  zew sząd  dla dopełnienia p u łków  i 
o d w o d o w e  w o y s k a .  Nigdy ieszpze nie ze­

b r a ła  się  w ię k s za  s i ła  d la  iednego i regoi

zbawiennego celu.

P o d łu g  nadesałego od .w o ysk a  
W ło s z e c h  don iesien ia, F eldm . porucznik 
M arsc h al  p o f ta n o w i ł ,  d la  ś c iś le js z e g o  a -  
p a sa n ia  W e n e cy i  przy  o p ad łe y  teraz w o ­
d z ie ,  na le zą cą  n a  le w y m  brzegu A d y g i  
w a r o w n ią  C a v a n e lla  i oszań cow an e  Ba* 
n ow isko  pod S. A o n ą  uderzyć. A t ta k  Ust 
uskutecznion y  zo f la ł  d. 23 M arca  w 4 k o ­
lum nach z n a j z u p e ł n i e j s z ą  p o m yś ln oś c ią .  

Szturm uiące w o j s k a  w y p a i ł y  m e p rzy ia  
cielą  mimo n a y w i ę k s z e j  obrony z  w z z j 4l* 
kich w arow ni, które m ięd z y  A d y g ą  i Bren- 
tą  za łożon e b y ł y , śc ig a ły  go a z  do Be- 
redolo ,  i tego ieszcze dnia o p a n o w a ły  
w a żn ą  w j s p ę  F o s s o n e ,  pcczem  w  n o c /  
z a r a z  usadow ił się Jenerał P ulsk i  pod ie y  
dzia łam i na p raw ym  h rzeg u  B ren ty .  Do- 
fia ło  nam  się p rzy  tym  attaku nieco  jei*  
c o w ,  a na placu boiu zo fta w ił  n iep rry ia -  

ciel  w iele  zabitych . S tra ta  n a sza  iefl nie 
w ie lk a

F e ld m a rs z a łe k  Hr. Bellegarde c h w a h  
bardzo dobre rozp orząd ze n ia  F e ldm . po* 
rucznika M arsc b a l  i Jenerała P o ls k ie g o  * 
tudzież w aleczn ość  w o y sk a ,  i iah o n a s z e z e -  
gólnieyszą  zaletę za s łu g u ią c y c h  w y m ie n ia  
P o d p u łk o w n ik a  B o n o m o ,  K a p ita n ó w  Zicn- 
m era  i K udriaw skiego  od korpusu in żyn ie ­
rów., K a p ita n ó w  Kunerta  od a rty lery i, ,  
H ad issevich a  od pułku G r a d is k a ń s k ie g o , 
K o s s a n o r ic h a  od O g u liń sk ie g o , P oru czn i­

k ó w  Sekuiich a  i X u!ekicha, tudzież c h o rą ­
że go  S u b o y ic h a , od K r. A o g ic ls k ie y  s i ły  

m o r s k ie j  K a d e tó w  Sch ap p e m ap a  i John­

sona.

T u t e y s z a  gazeta d w o rs k a  p o d  napi­
sem B iszp aniia  um ieściła  treść n o w e y  koa- 

l i j i u c y i  i l i iz p a ń ffc ie y  , do k t ó r e j  p r z y d a -



ł a  n a lę p u ią e ą  uw agę :
”  K on ftytu cya  , którą S ta n y  (cortes) 

u ło ż y ł y  w p r a w d z ie  dla  K ró la  F e rd y n a n ­
d a ,  lecz bez w iadom ego z iego ftrony p e ł ­
n om ocn ictw a  i zezw olenia  , a  fo  w czasie, 
k ie d y  sam s sobie zo fta w io n e ,  w zakątku  
H iszpanii za m k n ięte ,  m o g ły  bez p rzesz­
k o d y  oddać się wszelkim  marzeniom filo­
zoficzn ym  i d uchow i nieznaigcimii hamulc a; 
ta k ą  ieft now a k o n fty tu cya ,  i za w iera  w s o ­
bie ty le  nasion niezgody i nieładu, który m 
rząd  pozbaw iony w s z e lk ie y  Siły nie iclt mo- 
cen zapobiedz, iż obaw ia,.  się w y p a d a ,  aby 
H is z p a n iia ,  choć praw em u K rólow i po- 
w rocon u, i od obcych  n ie p rz y ia c io ł  o s w o ­
b o d z o n a , nie w y  B a w iła  W3wnąlrz widoku 
tyc h  s a m y c h  rozterkow i niezgod , które 
w  sposobie tak k r w a w y m  podczas re w o lu ­
c j i , kiedy we F r a n c y i  układano i ftano- 

w iu n o  w tym  sam ym  duchu ty le  konftylu- 
c y y  , d o w io d ły  przez naftępne w y p a d k i ,  
iż bez dzielności w rządzie żad n a  Monar-4
ehfia  oflać s i ę , a w  wielkicm  pańftwie 
rząd republikancki u trzym ać się nie może. 
N a  d o w o d ,  że duch, który  tę k o n fiy tu c yą  
o ż y w i a ł ,  nie ieft p o w szech n y  w H iszpa­
n ii ,  d o w o d zi  w iadom e posiedzenie S tanów , 

na którem d eputow an y R a y n a  d a ł  się s ł y ­
szeć z przeciw nem  zd a n b m . „

O to  ieft treść w y i e y  w spom n ion ey  
k o n fly tu cy i  H iszp ań skie j .  W y s z ła  oaa  w 
imieniu F erd yn an da  V I I ,  pod napisem : 
Conflituctan poltiieo d :  la Mortarquia E sp a « 
gnola. W y d r u k o w a n o  ią w drukarni Kró- 
le w s k ie y  w  K a d y x .  R ejen cya  ogłosiła  ią 
d. 19 M a rc a  1812 iak o  p raw o  ftanu. W a ż ­
na ieft teraz z tego względu, iż Hiszpaniia 
będąc wolną od w o y sk  o b c y c h ,  m oże w i­
dzieć na s w y m  tronie K r ó l a ,  w imieniu 
którego  b y ł a  ułożona.

S k ła d a  się 1 384 a r t y k u ł ó w , z a w a r -
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t/ c b  w  10 T y t u ł a c h ,  z k tó r y c h  k a ż d y  
po kilka m a ro z d z ia łó w .

T y tu ł  /. n o w i  o narodzie H iszp ań ­
skim i o Hiszpanii.  W  a rty k u le  3cim  
w y r a ż a :  S a m o w ła d a o ś ć  ieft iftotnie w  n a­
rod zie;  do niego w ięc n a leży  m oc flano- 
w ieoia  praw K a rd y n a ln yc h . —  A r t y z u ł 4 t y  
o p ie w a :  N aród m a p raw o  u tr z y m y w a ć  i  
d a w a ć  opiekę m ądrym  i s p ra w ie d liw y m  
ultawom w olności o b y w a te ls k ie j ,  w ła s n o ­
ści i wszelkim p o ied yn c zym  sw obodom  o- 
sob, z k tó ry ch  się naród sk ła d a .  W s z y ­

scy Hiszpanie powinni w edług m siątk u  
swego z d o s k  Ciężary publiczne; w s z y s c y  
obow iązan i brać się do Oręża, gdy  ich do 
tego prawo p o w o ła .

T y tu ł 11. o b e y m u e  rzecz o kraiach 
Hiszpańskich , reng i 1 p u b liczn e j  admini- 

ft .acyi.  —  Do kraiow  h iszp ań sk ich  nale­
ż ą :  w szyflk ie  p row in cye  Hiszpańskie lezą­
ce w p ó łn o c n e j  i po łud niow cy  A m e r y c e ,  

które  od kilku lat j j ^ o s i ł y  się m epodleg. 
ł e m i ; część naw et H iszpańska w y s p y  St. 
Domingo odfląpiona F r a n c y i ,  a potem lira- 
eona dla niey przez bunt M urzyn ów . —  
Religiia narodu Hiszpańskiego ieft i będzie 

n a z a w s z e  K ato lick o-  R z y m s k o -  A p o tto lsk a  
iedynie p ra w d z iw a .  Naród daie iey o- 
piekę przez mądre i sp raw ied liw e u fia w y ,  
a zab ran ia  wszelkich innych w y z n a a .  —  
Przedmiotem  publiczney adm in iftracyi  ieft 
dobro n a rod u ; cel b ow iem  w szelkich  to- 
w a r z y l lw  o b yw a te lsk ic h  ieft dobre mienie 
w szyftk ich  c z ł o n k o w , które le sk łada ią .  
Adm in iftracya  publiczna sk ła d a  się zu n  iar- 
k o w a n e y  dziedziczney M on archii.  W ła »  
dza p r a w o d a w c z a  [ieft w Stanach i Królu. 
Vi ład za  w y k o n a w c z a  n a le ż y  do K ró la .  
W ła d z a  B o so w an ia  p ra w  do p rz y p a d k ó w  

c y w i ln y c h  i k ry m in a ln y c h  n a le ż y  do try­

bunałów-



T y tu ł I I I .  ®owi o Stanach. —  Sta* 
nam i n a z yw a  się zebranie P ostaw  w y b r a ­
nych  praw nie od o b y  w atelow  H iszpańskich 
w y o b r a ż a ią c y c h  naród. Z grom adzenia  
w y b io rc ze  m ian ow ać  będą P o s ta w  w  o- 
kręgacb, gm inach i prow incyach. Z b ie ra ć  
się będą corocznie w  flolicy d. i M arca. 
Co d w a  lata  odn aw iać  się będą. K ró l  
zagadać będzie posiedzenia. S tan y  nie mo­
g ą  o b ra d o w ać  w obecności Króla . G d y  
AJiniftrowte imieniem K róla  p rop ozycye  
iak ie  p o d a i ą , mogą oni, b y d ź  obecnemi 
p rz y  roztrząsaniu onych w sposobie przez 
S ta n y  przepisać się m aiącym  , lecz muszą 
Się o d d a l ić ,  g dy  g łosow anie naftąpi. P o ­
siedzenia Stanów  o d b y w a ią  się publicznie, 
w y i ą w s z y  p rzyp ad k i w y m ag a ją ce  tayne- 
go naradzenia się. C z ło n k o w ie  Stanów  z 
pow odu zdania  swego nazaw sze są n iety­
kalni. W  sp raw ach  k rym in aln ych  podle- 
ga ią  iedynie  sądow nictwu Stanów. Przez 
c a ł y  ci ag posiedzenia i w miesiąc po skoń­
czeniu one;o  żaden P ose ł  nie może b yd ź 
e a p o z w a n y  do sądu cywilnego. A b y  w ła ­
dza K rólew ska  nie mogła sobie ziednać 
w p ły w u  na Stany , żaden Poseł ani pod­
czas  zgrom adzenia  Stanów  , ani przed u- 
płynieniem  roku po skończeniu onego, nie 
m oże prryiać  s łu żb y ,  nagrody lub iak iey- 
ko lw iek  bądź łaski K r ó le w s k ie r ,  ani na­
w e t  tak dla siebie, lako  też dla kogo inne­
go o nie flarać się nie powinien.

Stanom  zaci c w a n a  mi c :  i )  poda­
w a n ia  p r a w  do u c h w a ł y ,  roztrząsania o- 
r y c h  i zniesienia , gdy tego potrze ba w y ­
m aga ; 2) słuchania przysięgi K róla , X cia
A R u r y i  i R e jen cy i;  3) rozw iązan ia  wszel- 
k ie y  wątp iwości , k tórab y  w zględem  po­
rzą d k u  naftepR wa tro ru  powflać m o g ła ;  
4) uRanowjenia R ejen cy i  P a ń f lw a  w  p rzy ­
p adku  p o trzeb 7 ;  5) uznania publicznie

X J a  Aftury i  naf ląpcą t ro nu;  6) w y z n a ­
czenia opiekuna dla małoletniego K r ó l a ;  
7) p rzy ię c ia  przed zatwierdzeniem w s z e l ­
kich przez Kr ól a  z a w a r t y c h  ugod,  ściąga- 
i ac yc h  sie do przymierza  odpornego,  po ­
s i łkowego  lub hand lowe go ;  8) zezwole­
nia na  przyjęcie obcego w o y s k a  w Króle- 
Rwie lub odmówienia  onego;  9) u ch w a ­
lenia lub zniesienia wsze lkich urzędów 
przy sadach ko nf ly tu cy y ny ch  i w ł a d z a c h  
pu bl icz nyc h;  jo)  oznaczeaia co rocznie ,  
według  podania Królews kieg o  tak w  cza­
sie pokoiu iako i w o y n y ,  u t r z y m y w a ć  się 
maiącey  potęgi l ą d o w e y  i morshiey  ; u )  
w y d a w a n i a  urządzeń dla w o y s k a ,  floty i 
mi liey i  k r a i o w e y ;  11) oznaczenia w y d a t ­
ków publiczney admini fl racyi  ; 13) ufta-
aow ienia  corocznie podatkow i p o b o r o w ;  
14) dania rękoymi w  p r zy pa dk u  po trzeby  
na kredyt  na rod ow y ; 13) zatwierdzenia
rozdziału poborow na pr ow in ey e ,  16) r oz­

trząsania i zatwierdzenia rachunków * u- 
życ i a  skarbu publicznego z ł o ż y ć  się m a ­
j ą c y c h ; 177 uftanowienia ceł ł  i t a r y f f ; 18) 
w y d an ia  potrzebnych urządzeń wz ględem  

ad m i n i R r a cy i , za c h o w a n i a  lub p r z e d a i y  
dobr  n a r o d o w y c h ;  19) oznaczenia (Ropy 
m en c ic zn e y ,  tudz ież 20) miary i w a g i ,  
21) popierania wszelkiego gatunku prze­
m y s ł u ,  i uprzątnienia wszelkich za w a d  
przec iwnych poflępowi  i e z o ; 22) u ło że ­
nia powszechnego planu publ iczney edu- 
k a cy i  d la  całey  Mon archi i ,  i za t wie rdz e­
nia planu w y c h o w a m a  dla Xcia A R u r y i ,  
23) uchwalenia powszech nyc h  urządzeń 
dla policyi  i Hanu zdrc wia całego Krnle- 
R w a ;  24J bronienia pol i tyczney w c ln o ś c i  
dru ku ;  2 c z uwa ni a  nad cdpowiedzial -  
nością Srkretarzow Stanu i innych publ i­
c z n y ch  u rzę dni kó w;  nareszc ie ,  26  ̂ m aią  

St a n y  pr aw o  ze zw o le n ia  na wszelkie spra-
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w y  lub odrzucenia o n ych , Rosawaie do o- wiele na morze Uciekło.'
n o w y  nin ieyszoy  konftytucyi.

( D a lszy  ciąg p o ttm .)  
Z  Londynu d. 25 Marca.

P ism a F ran cuzkie  pod d. 17 ,  18 i  19 
b m. m ało  z a w ie ra ją  w iadom ości tak  o 
w o j s k a c h  pod P a r y ż e m ,  iak o  tez S o u lia  
i  Sucheta. O g ło s i ły  ty lk o  rapport Mar* 
s z a tk a  Augereau do M ioilira  woiennego 
p od  d, 12 M a r c a  z  V il le fran che, w którym  
d o n o s i ,  iż Jenerał Bianchi po łląpił  z 15, 
000 w o y s k a  przeciw M aco u  r a  d y w iz y a  
H ardegga z lekką  b ry g a d ą  W i e la n d a p r z e ­
ciw  B o u r g , on z a ś  dopiero w L y o n ie  ścią­
g n ą ł  do siebie d y w i z j e  Musniera i Pannę- 
t i a r a , r o z p o c z ą ł  z niecni poruszenia i ka­
z a ł  Jen erałow i M usnier uderzyć na nie­
p r z y ja c ie la  p o d  St. G e o r g e , k tóry  g o  a z  
do  M aco u  odparł. Nie zacznie poty dzia-

P o d łu g  dziennika T im e s  X że  Angotk- 
lem ( syn  H rabiego A r t e z y i )  u d a ł  się z  S t  
Jean de L u z  do g ło w n e y  k w a te ry  L o r d a  
W ellingtona. G as końscy  ch łop i w y k r z y ­
kują w s z ę d z ie : ”  nie m a p o koiu  z  B o n a­
p a r te m ,,  i o ś w ia d c z a ją  p rzy ch y ln o ś ć  swo* 
ią  do D o m u  B o u rb o n ow .

Niektóre  z  n aszych  gazet u trzym ując 
i i  rząd n a k a z a ł  100,000 l lrce lb y  posłać- 

do F ra n c y i
A m e ry k a ń s k ie  pisma pod d. * L u te ­

go za w ie ra ią  a Quebeku d on iesien ie , p o­
d ług którego w o y s k a  A ngielskie  o pan ow a­
ł y  lian ow isk o  B lach  • R o ck  i A m e r y k a n ó w  
d i  Cleven M ile  Creek nad ieziorem. £ r ie  

Odparły. O ftatai utracili 7 d z ia ł ,  4 ftatkir  

w ie le  tab orow  i 70 jeń có w . —  W s z y t k o -  
z a p o w ia d a  dzielne popieranie w o y n y  x

ł a ć  z a c z e p n ie ,  poki w szyftkich  w o ysk  sw o* A m erykań skiem u  Ranami. W ie le  w oien-
ich- nie p o łą c z y . n y c h  okrętow  p o p łyn ęło  do St. H elens*  

0 „<g d , y  1  B u rdeau x  g j *
napisuiące wiele białego sukna dla  ubrania 
K rólew skiego  Fraacuzkicgo  w o y s k a .  P rz y ­
b y ło  także wiele d ep u tow an ych  z tam tey-  
t z y c h  p o w iato w  do L u d w ik a  XVIII. Po-

Ir lan dyi do K a n a d y .
Zaślubienie X ię in ic z k i  K a ro l in y  t  

Xcicui Naltępcą O r  nii nałtąpić m a w M a -  
iu r. b. i w Kwietniu ieszcze m a o tem bydźr 
parlam entow i doniesione.

w R aoie  w p o łu d n io w e j  F ra n ę y i  id z ie  do-  , Dziennik pań Rwa ( P a r y t k i )  o g ło s i !  
mtrćin;* -r j  . . . .  odezw ę M arszałita  S o u lia  do ż o ł n i e r z y ,

r z y  cep a rta m en ta  o św iad czy-  w y d a n ą  w  g łe w n e y  iego k w aterze  T a r b e sm yś ln ie

* y  się z a  D om em  B o u rb o n o w , to ieR d e­
partam en t n iższych  P ir e n e o w , Landen i  
G iro n d y  ; m aią  one do 1,200,000 dusz lud-

d. 8 M arca .  Nie w spom in a on w  niey <► 
sw oiem  p o b ic iu , ale o b w in ia  L o r d a  W e l­
l ingtona, iż  pobudza lud do bumu i rok o ­
s z u ;  w z r w a  sw oie  w o y s i  a  do zem szczenia1

ności. P b w R a n ir  to-rozszerzy  się w k r ó tc e  się k r w i ą  z a  to , i  n i e  obiecuie mu s p o k o jn o *
a  n u  A  \ T 7 A  ■ A  Ś C I , p oki w o y s k o  zprzym ierzone me Dę-

ad nizszey  C h aran te  do W a n d e i ,  a  g d y  Iu'B. « k » l u  w yp arte .  B ą d ź m y
d o j d z i e  do Poitou , Bretaniia- n ie .będzie  f r a n c u z a m i ,  ( k o ń cz y  swoią o d e z w y )  urm

j i - ------------------- -—  -  l • -d łu g a  oboiętną diai p ra w e g o  sw oiego M o­
n arch y .

N a j n o w s z e  lifty  2 Bordieaus d on o­
s z ą ,  i i  Jenerał Hilł ‘ w szedł d. 12 b. m. a 
15,000 w o y s k a  do tego ro t a f t a , i z a b r a ł  
w s c y f łk ie  zn a yd u ią ce  się tam A m e ryk a n -  

a k ie  o k r ę t y , ia k o  z d o b y c z , , *  k tó ry c h  ai*

rze y m y  z  bronią w  r ę k u ,  i 'n i e p r z e i y y m y  
n ie s ła w y .  ł»

W  P a ry ż u  u trry m u ią ,  i i  Boaaparttt 
zn aczn ą  część  ssobiftych  sw oich  ^karbów 
na fregatach  F ran cu zkich  do A m e r y k i  o- 
d esła ł.  Jakoż zniknął tam  g o to w y  p ie­
n iąd z o handlu w c a le  się uie m ow i; m ie­
s z k a ń c y  głośno p rzec iw  B onapartem u on* 
-rzekaią>
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Z  JPirtkiH-ga d  30 Ato r  co.
N as dm tc inegdi 17 w y b i ł a  go dr i na o- 

*«robvdzenia od 5110 m iesięcznego tarzm a 
snieszk iń có w  tu te js z e g o  przedm ieścia M e ­
n u. F ra n cu zk a  osada co fn ę ła  się z a  

k a p i t u l a c ją  do toteyszego z a m k u ,  gdzie 
co ra z  b a id z ie y  będzie ic isn ion a; brakuie 
i u i  tam ż y w n o ś c i ,  a m ian ow ic ie  soli,

Z  Nancy d. 27 M arco.
W  B a r  - le • l)uc  w y d a n a  z f i a f  1 Da hę- 

p u iara  o d ezw a  .

M ie sz k a ń c y  departamentu M ory  ! B un­
tow nicze poruszenia  zn iew o liły  mnie do 
zb liżenia  s-e a o  tuteyszy<h okolic. Na 
czele  R o s s y y s k ic g o  i Pruskiego w o j s k a  

p rzych odzę  z z'ecen:cm przyw rócić  w w a ­
s z y c h  m ieszkac iach  sp okoyn ość  i porzą­
dek. Nosiemy ty lk o  oręż przeciw n iep rz y ­
jac io łom  p o U iu  i t y m ,  k tórzy  ty le  ie- 
szcze sa zaślepionem. Hawać w .zeregu 
w o y s k a ,  za  p om ocą  którego chcianoby 
w ieczn ą prow ad zić  w o yn ę. P o z o fta rc ie  
r p e k o y r  erni w w a s z y c h  dom ach , własDCŚó 
w a s . a  będzie zabezpieczona chcę w a m  
tilżyć c i t z a r c w  1 m o ifC K  da ni o ty
p olegać opitce . L t i i  cd chw l i ,  k tó r e j  

w o j s k a  m o n  d o  w a *  p r z y b y ł y ,  s ą d n y c h

n i e  ma b y d i  s c h a d z e k ,  a  n a d e w s z y tU o  
rokoszu. W sz e lk i  zw iąze k  * rządem , w ł a ­
dzami i w o js k ie m  Francuzkiem  uBać m u­
si. Kto  nie ustucha tego r o s k a z u , Banie 
się w in n y m  * d u t d j  względaus z p u j - u i e -  
r -o n y c a  Ai ocarftw i będzie su row o k a ra n y .  
K a ż d y  c h ł o p , k tóry  z eręzetn w ręku 
s c h w y ta n y  z o fta n ie , śmiercią u k a ra n y  i 
wieś będzie spaloną. O b ie r a jc ie  w ię c  
m iędzy nieochybną z g u b ą , utratą w łasn o ­
ści, i ^ p o k u yn o ścią , która w am  w s z y i łk o  
za p ew n ia .  Bolesno będzie moiemu sercu 
k a ra ć  . w in nych  ; ale  f losow ac się m uszę 
do roz k az o w  , które przepisuie sp raw iedli­

w o ść  i słuszność.
(Pod ) G u fla w , K ie  biron K u r• 

landzk*.
F  M adrytu  d. 9 M arca .

N a  n a d z w y c z a jn e  posiedzenie Batów  
p r z y b y ł  z rozkazu R ejen ryi Sekretarz B a ­
nu woienny i p rz e c z y ta ł  lift Jenerała Co- 
p o n ; , doszodcy ig o  k orpusu, z V ich  pod 
d. 4 M a r ł a ,  w którym  donosi iź  d ow ie­
d z ia ł  się rotnemi d ro ga m i,  że nasr K ró l  
F e r d y n a td  VII. w powrozy s w c ie y  do Per- 

pigr.an przez T u lu z ę  p rze je ch a ł;  ale  m im o 

w szelkich ftarań nie m ógł się d ow ie d zie ć ,



c z y n  iuz do Perpignan p r z y b y ł  

r o z c h o d z i ła  się w p ra w d zie  p o g ło s k a ,  iż  
K r ó l  zn a yd u ie  się iu ż  n a  ziemi H.szpan* 
sk ie y  , a le  ręczyć za nią mie m oie . Sekre* 
tarz d e m o s ł  tak ż e  Zgrom adzen iu ,  iż  Pre­
z e s  R ejen cyi p r z y g o t o w a ł  się na p iz y ię -  
cie  J E .  M c i ,  t~k ty lk o  o ie g o - p r z y b y c iu  z 
p ew n o ścią  się dowie.

D zienn ik  Conctso c z y n i  nad tern oaflę* 
puiącą  uwagę : Jeżeli go Bonaparte ode* 
s ł a ł ,  tedy o d e s ła ł  go n a yd alszą  d ro g ą ,  co 
o kazu ie  nieprzy iacielskie iego za m iary .  
Skp ro  K i ó l z i e d z i e ,  zgrom adźm y s ę wszy* 
s c y  ok oło  kon ftytu cyyoego  M onarchy , i.ie* 
c h a y  zatw ierd zi  traktaty  z Z p rzy  mierzy ń- 
c a m i , a  tak upadną pooflępne z a m ia r y  
B o n a p a rte g o . ,,

P o d c z a s  z w y c ię s t w a  pod O rlJ ie z d j-  
d a ł o  się w  ręce A nglikom  3000 jeńców  i 
H  dział.

B a r i ń  E io lc s  o p a n o w a ł  podftępym 
w o ie n n y m  L e n d a ,  -vjequ nenzu i Monzon. 
Donosi on o tem z dodatkiem : iż w  krotce 
don.rsie  o przeznaczenm 2500 lu d fi  licz*

^  V ich  n e y o a a d y , T a r t o n ;  M jf 7 ie d r »  i Peni* 
■eola doftać t ię  tak że  m ia ły  w nasze ręce; 
a le  Jenerał Ronert p o z n a ł  się na podllępie 
i  rzecz się nie u dała. (  R z ek o m y  adjutant 
S u ch etu ,  n azw iskiem  D o n  Jua.. V » k a le n ,  
d oftaw it  sześciu tem tw ierd z om  rozkaz z 
z m y ś lo n y m  i d o b rte  n a ś la d o w a n y m  pod* 
pisem tego M a r s z a lk a ,  a b y  H iszpanom  
oddane z o fta ły .  P ierw sze  trz y  d a ły  się 
u w ie ś ć ,  ale  drugie n i e . )

Sekretarze  ltanu w prow adzonerm  zo* 
dali na posiedzenie Itanow i donieśli co 
naltępuit

Sekretarz publ icznego skarbu donioi ł :  
W y d a t k i  na w o y s k o  w y n o s z ą  779 mili.  
r ea low (2 0  realow wc hod zi  na 1 T a l a r ) .  
Sum.ma ia musi b y d ź  przez podatki  i po.  
zyczkę  duflarczona.

S ekretarz  w oien n y d o n io s ł:  W o y s k o  
l ic z y  184.152 s łó w  1 17,410 koni

S ekretarz  m a ry n a rk i  d e m o t ł :  S i ła  

m orska sk łada  się z 5 l in i io w ych  okrętowy 
10 fregat i 65 m n i t y s - y c h  w o ien n ych  Rat* 
kow .

D O N I E S I E N I A .
N i i e y  p o dp isan y  Komornik P ow ia tu  i M iafta K r a k o w a  w K rak o w ie  p rzy  u l ic y  

G r o d z k ie y  w Dom u pod Nr. 206 z»m e s z k a ły  , tiosownie do R ezo lu cy i  W y s .  T r y b u n a ,  
ł e  C y w .  I. In d a n ry i  D tp. K rak ó w , dd. 12 M ycznia  r. b. do L . 34 z a o a d ie y  t nm ieyszem  
do publiczney podaie w a d o m u ś c i , iż na dniu 3 M aia  1814 o godzinie 9>cy z rana w 
zam ieszkaniu  podpisanego K o m o r n ik a ,  lako  na terminie oRatecznego p rz y są d z e n ia ,  
przez publiczną l ic y ta c y ą  Grunt z Ł ą k ą ,  C h a łu p a  i StoJułka pod Nr, 108 na N o w e y  
W s i  w Pow iecie  i Depart. K raków , le zą ce ,  po z m a r ły m  K asp rze  C zekaiu  p o z o d a łe ,  
W ięcey daiącemu sprzedane i przysądzone będą y m a ią c  przeto  chęć t a k o w y c h  n a b y c ia  
Winien będzie vadium  w kw ocie Z tp .  3 * ? r- 24 iako  lotą część sum m y s z ic u n k o w e y  w  
monecie srebrney grubey przed rozpoczęciem  się h c y ta e y i  z ł o ż y ć ,  zaś o w sru jk at-h  
sp rz ed a rzy  każdego czasu  u rzeczonego K om ornika  potrzebną in fo r m a c y ą  pow ziąść  bę­
dzie  można. —  W  K r a k o w ie  d. 28 M a rc a  1814.

F ra n eij*ei G hw attkiew ict, Komornik $. P. T . i U . R.
K om ornik  P o w ia tu  jędrzejow skiego  w  D epartam en cie  K rakb w . P ubliczność u w ia ­

d o m ią ,  iz w W si  jLścime Pow iecie Jędrzeiow skim  Depart. K r a k ó w ,  pod Nr p ierw szym , 
P o w o z o w  , Zegaru śc ie n n ego , G i t a r y ,  K o p e r s z ty c h o w , Sto likow  m a th o n io w y c h  i or- 
d y n a r y y n y c h ,  S o f y ,  K rzeseł  lepszych  i p o d le y s z y c h ,  E a i m s o w ,  P orce la n y ,  Z w ie r c ia ­
d ł a ,  K u m o d , B io r ą ,  Kufra , Ł ó ż e k ,  O s ie n  R arych  w ram ach o p r a w n y c h , Miedzi i Ze- 
laz a  w m ałey  i lo ś c i , Kredensu oraz innych M eb li  i sprzętów  d o m o w y c h ,  d. 20 b n. 
K w ie tn ia  1814 o godzinie  9 ran o  sp rzedarz sposobem  l ic y t a c y i  ro z p o c z ę ta ,  a  w  natłf*



’ v  y
puiące pa sobie doi d l*  ta tp o k o ie n ta  P ro w iz y i  W .  Pani z W ło d a r s k ic h  P ie o ią z k o w e y  
w i n n y c h ,  za  goto w ą  z a p ła tę  a ż  do ukończenia k o n tyn u ow an a  zoftanie. K a ż d y  w ięc  
chęć n ab ycia  p o w y z s jy c n  effektow m i i ą c y , terminu i m ieysca  w y z e y  o zn a c z o n y c h  pil­
n o w a ć  wini«D. —  W  Jedrzeiowie d. 4  K w w tn .a  1814.

Jgn: Hiuchow ski, kom ornik Puw. J fd :  D tp o r. Kraków.

O b w ie s zcz e n ie ,  którem się u w iado m ią  P u b licz n o ść ,  iż  w M ieści* p ow iatow em  Ję­
d rz e jo w ie  w R yn ku  pod Kr. 3 Z y ta  kor. 3 ,  P s z e n ic y  kor. 4 ,  G rochu kor. 1 ,  cw . 2 ,  
P ro sa  kor. 2 ,  T a ta rk i  kor. 3 1 Zegar ścienny d. 25 K w ietnia  t . b. o godz. 9 l a n n e y , na 
3&spokoieuie p r o w i i y i *  z m ocy  Dekretu W y s .  T r y b .  C y w .  f. Inft. Dep. Krak. d. 7 Li- 
f t o ia d a  1S12 .w ypadłego  , JPaui K on eg jn d zie  Z a w a d z k i  w in n y c h ,  sposobem l ic y t a c y i  
p ubl.czn ey  za g o to w a  zap ła tę  sprzedane zoiianie. —  W  Jędrzeiowie d. 2 K w ietn ia  i 8«4

J  R iu ch n w ski, kum . P .y .D .K r o k

D n ia  24 K w ietn ia  r.b . 1814 o godzinie ę tey  z r a n a ,  w domu p rzy  R y n k u  M ia fla  
J ęd rze jow a  s y tu o w a n y m  na t y l e .  ro z p o c zy n a ć  się będzie sprzeda* U rzędow a w ięcey  
d a ią ce m u , ro ż n y ch  sprzętów d o m o w y c h  1 m e b li ,  s z c z e g ó ln ie y , H olikow , lurter, s o f ,  
fai... osow :n e d z i ,  c y n y  koper sz tych ów  , sto łkow  d re w n ia n y c h ,  k u fr ó w ,  dobrze oku- 
t y c h ,  instrumentów do grania, 1 innych, dla  zaspokoienia należytości Jozefow i Rou e- 
czyńskieruu w in n ych  , i wynagrodzenie kosztów exeku y y n y c h ,  a  to z m ocy  V^yroku 
P rześw ietn ego  Sądu Spornego P ow iatu  Jęd rz e jo w sk ie g o ,  pod d. 7 K w ietn ia  r.b . 
w y p a d łe g o .  C o  się d la  każdego w adom ości n in ie yszym  ogłasza.

Uan w  Jędrzejowie d. 13 K w ietnia  i 8 r4 -
'Jgnacy R zu ch o m  k t, Kom. Pow. j fcJ rz .  D ep. Krak.

N iie y  w y r a ż o n y  do publiczney w iz d e m o śc i  podaie , i i  *  m o c y  W y ro k u  T r y b u ­
n ału  C y w iln e g o  pierw szcy la d a o c y i  D epartam en tu K rakow skiego  w dniu o śm n a u y m  
m iesiąca  M a r c a ,  roku b ieżącego  p o m ięd zy  sukcessoram i dorosłemi niegdy Ł u k a s z a  
K rom era  i M ag d a len y  z B o th e n k ie w icz o w  m a ł io n k o w ,  a M a ry a n n ą  z M icieńskich, Ur. 
P iotra  S tan k iew icza  m a łż o n k ą ,  iako małoletniego K a ro la  Krom era w  pow tom em  m ał-  
a eńA w ie z taż teraźn ieyszą  S ta u h ie w iczo w ą  przez Ł u k a s za  K rom era  spłodzonego sy n a  
opiekonką , ‘ tudzież p rzy d a n y m  op iekooem ‘Janem Nepomocenem Czaputow iczem  z a p a ­
d łe g o ,  dom y d w a  m urow ane z ogrodem on ym że  pzty  ległym  , na przedmieściu K ra k o w ­
sk im  Piasek zw an y m  w u licy  G anczarskiey  pod j ic z b ą  iedną popisow ą 135 f to ią c e , o- 
r a z  do w y ż  w y  m ienionych d o letm ch , i małoletniego sukcessorow K rom ero w sk icb  n a ­
le ż ą c e ,  przez b ieg łych  w  sztuce z ło ty ch  polskich d w a tys iące  sześćset d w a  w monecie 
srebrney kurant o s z a c o w a n e ,  przez publiczna l ic y t a c y ą  w ięcey  daiącemu , dnia tógn 
M a i a  r. b. 1814 o godzinie ętey  przed p o łu d n iem , w k a n c e l la r y i  n iżey  podpisanego c*i- 
sa rz a  tu w K ra k o w ie  w  u licy  Szpita lney  potj Nrem 362 u trz y m y  w a n e y  sprzedane b ę ­
d ą ;  chęć zatym  n ab ycia  tyc h  dom ow  m a i ą r y ,  w m ie y s c u  i czasie w y ż  w y m ie n io n y m  
z n a jd o w a ć  s i ę ,  i sw e podania do P ro tok o łu  o św ia d c zy ć  r a c z ą ;  na tym  bow iem  term i­
nie przerzeczone d om y w ię c e y  daiacem u pod k o n d yc ya m i i  które w  k a żd ym  czasie W 
k a o c e l la ry i  n izey  podpisanego PisaYza p rze c zy ta ć  m ożna )  p rzygo tow aw czo  p rzy są d z o ­
ne będą. W  K r a k o w ie  d. 3 Kw ietnia  1814 roku.

Walenty Ltchocki, Pirarz Aktowy Dep. Krak.
N iż e y  podpisan y  do publiczn ey  w iadom ości pod aie ,  iż  z m ocy  R ez o lu cy i  T r y b u ­

nału C yw iln ego  p ierw szey Intlancyi D epartam entu K rakow skiego  pod dniem czw arłyna 
m iesiąca  i roku b ieżąc ych  do Nru 718 zapB dłey  rożne k o sz to w n o ś c i ,  suknie, futra, 
w i e d ź ,  c y n a  , ob razy  , p o ś c ie l , ( to lar-zczyzn a , i sprzęty d o m o w e  po niegdy K a zim ie ­
rzu  W ię ru s ik ie w iczu  p o z o f t a łe , dnia ośmnastego m iesiąca i roku b ie ż ą c y c h  o  godzinie 
9  przed południem i dni naflępn ych  w kam ienicy  tu yr K ra k o w ie  w u licy  M ik o ła y s k ie y  
p o d  Nrem 639 ttoiącey w ię c e y  daiącem u w monecie ire b rn ey  kurant p rzez  publiczną



l i c y t a c j ą  sp.itedawane b ę d ą ;  chęć za tym  n a b yc ia  ich m a ią c y  , w  m ieyscu  i c t a s i t  
m y i  w y m ie n io n y m  z n a jd o w a ć  s $  raczą. W  K r a k o w ie  d. 6 K w ietn ia  1814 roku.

IPalentj Ltchecki, Pisań Aktom7  Dtp- Krokaufśkitgo.
P is a rz  1 rybunału  C y a  y l a e g j  I, Jnfiaucyi Departam entu K rak o w sk ieg o  do w ia ­

d om ości pubiiczney podaie sprzedarz K a m ie n ic y ,  w mieście D e p a r t - n e . i t o w j w o l ­
no H an dlo w ym  K rak o w ie  przy Rynku w ielkim  pom iędzy sąsiedzkiemi kan- e s ic am i 
z ie d n e j  Ur M ag d alen y  z Kossetow Ur. M acie ja  B a r z r x i  Kupca K rak o w s k ie go  Ma#- 
zoDki , a  zdrug ey (trony JP. Jozefa Krem era K r a w c a  O b y w a t e la  K r a k o w s k ie g o ,  
dziedzicznych pod L. 456 popisowa, l e z ą c e j ,  d aw u iey  do W .  Jana BiberRein Staro- 
w .eyskiego  StaroRy B arw ałsk ie go  początkow ego  d łu ż n ik a ,  a  teraz do JS4 . JX. A n ­
d rzeja  Hrabi A n k w ic za  Kanonika Ołom uniec s ie, 4 ,  w t e j ż e  kam ienicy  z tm ie sz k a n ie  
obrane ma ącego praw em  D zied z ic tw a  n a le ż ą c e j ,  sprzedana za ś  nedzie na Jnban- 
ć y ą  W . M ic h a ła  D yk tarsk ie go  O b y w a te la  d w u  k r a to w e g o ,  iaho Ur: P a w ła  C z a ­
derski-go  C e s s j o n a r y u s z a , zam ieszkanie do tego e ryn u  w R raL o w ie  przy R y n k u  
pod  L iczbą  263 po p iso w ą  obrane maiącego a to na zaspokoien e Summy p ro w iz y o -  
b a ln ey  od S i m m y  ^ a p iia ln e y  12000 Z p .  w gruDey srebrn ej  monecie courant w y r o -  
a s m 1, pom ięd zy  w  M icftaftm  D y k ta rs k im  JoRantem z ie d n e y ,  a  JW . JX. Andize- 
iem H rabią A n k w iczc m  Debcntcm  z d ru g ie j  Arony W y ś .  T r y b u n a łu  C y w iln e g o  I. 
Jnfiaccy: D epartam en tu K ra k o w s k ie g o  W y d z ia ł u  II. naocznie i N ayiaś . Sądu Ap- 
p e l lacyyu ego  Xięttwa W arszaw skiego  W y d z ia łu  11. zaocznie  w  W arszaw ie  dnia* 28 l n y  
Ca 1813 roku zapadiem i pr«.j*ąd*oucy , to ie ft , o i  dnia 2 L ip ca  ig o o  roku do 20 Orli- 
dnia 1803 po 6 od 100 .* . . . Z i p  2460
od dnia »gc G rudnia  1803 do 2 G rudnia 1813. po 5 od 100 —  —  7-  0000.

O g ó łe m  w  m on ec..  sreb rn ej  grubey w y n o s z ą c c y  Zrp. 8460.
F ro to k o ł  za ęcia przez Kom ornika D epartam en tow ego  Ur. Skprczynskiego  te y  

k^m ieuicy dnia 10 Lutego rozpoczęty  a  17 Mca i r. tego u k oń czon y  b y ł ,  i kopisz  
tego p rotokoru , iedna W .  S tan is ław ow i Zarzeckiem u Fre/yden tow i Munu y p a ln c ś c i  
Miafta K rak o w a ,  druga W . Aloizem u F il ip o w ic z o w i  p isarzow i Sądu Pokoiu p o w ia ła  
i M iafta  K r a k o w a  1 ’j Ą I. trz ec ia .  J w .  Jmci X A c k w ic z o w i  ia k o  D e b e r to w i  
dnia tego 17 Lutego r b. doręczone są ; tea zaś protokoł przy daręczem u tak przez W .  
Zarzeckiego P re z y d e n ta ,  tako i przez W  F il ip o w icz a  pisarza  tego dnia w iz o w a n y  
e f l , p  w Księgi h y p o te tzn e  D cpait .  K ra k o w s k ie g o ,  dnia tegoż sam ego 17 L utego  

r. b. volum. I. na karcie 226. pod L. 32 za ięciow  i obw ieszczeń L ic y t a c y i  tu d z ie ż ,  
w  H siegi K a n ce llary i  T r y b u n a łu  tu tt^ s ie g o  dnia 26 M c a  i r. t. volum  II. na k a rc ie  
04  pod L. 7 w p isan y  i otym nszyftkim  J W n y  JA A n k w icz  D ebent z a w ia d o m io r y .  
D z ie rż a w c y  tey  kam ienicy  są piętra drugiego W . W oyeiec h  O lea rsk i  N otaryusz D e­
partam entu Krakowskiego, kli-rtrou K ontrakt n a jm u  k o ń cz y  sie dnia 30 M ca t r z e ­
śnia r. W. W . Jozef Jordan O b y w a t e l  Xieflw» W arszaw skiego  piętra pierwszego , któ­
remu Kontrakt d. Igo M ca  Li^ ca r. b. kończy s ię ,  J irt i  P. M a c je y  Sotta'ski T r a k t y e r  
O b y w a t e l  K rak o w sk i i n g s c s z k a  M a 'ż o n * o w ie  tym  Kont>akt n a j m u  t a k ie  d r ia  2 4  
C z e rw c a  r. b. koń czy  się, za tym  po skończeniu tyc h  Kontraktów n a jm u  w y p r o w a d z ić  
się zm ieśzkań o b o w iązan i  będą. —

Stan tey  kam ienicy i w a r u n k i  sp rzedarzy  złożone *a przez Ur. A d a r r t  Ebiel­
sk iego  Patrona T ryb u n ą ju  C v w .  I. Ic h a u c r i  D tp .  Krak. dó tego Aktu u p o w a in io re g o  
W K r a k o w ie  przy  R yn ku  pod L. 263 m ieszkającego sprzedarz m nieyszą  imieniem I n f a n ­
ta W .  D yk tarsk ie go  p o p i e r c a c e g u , który cene k a m ie n n y  tey  p o cług  kurna przez W .  
Jana Fiberstein Starów  eyskieg o  początkom ego drt _nika w d  12 Stycznia t. 1787 urzę- 
dow nie n a b y ts y  w summie 12000 z łp  *  d ob rey  sreb rn ej  k u iao t  m oner.e f a n o w i  i ofia­
rnie. D ruga publika y a  ' i c y t a c y i  i warunków dnia 28 Kw ietnia  r. b. 1814 o g o d z in ie  
j o  r a n n e j  na a u d y e t c y i  T iy b u n a łu  CyW. 1. IrR. l  ep. Kr. k. w K rak o w ie  przy  u l ic y  
C ro d ż k ie y  pod L. 106 w grrAt.hu ScdowAit iw a odl y  w a ć  sie z w y k t t y ,  a  to z t r o t y  
‘ty yro k n  pfzedltauc Wcrego rn  a 2 Kw ietnia r. b. 1814 ogłoszonego naRapi, która to 
p u b l ik a c ja  iwfirpd r  co d w a  tygodnie  po trzeci raz  p o w io r .o n a  będzie. D a n  w K ra k o ­

w ie  d. 4gu skwictaia 1814*
Sjktowtki.


